Protokół z LXXII Nadzwyczajnej Sesji Rady Miasta Świnoujście,

która odbyła się w dniu 2 lipca 2010 roku

od godz. 1100 do godz. 1320
______________________________________________________________________________________

Na Sesji obecni byli:

1. Na 21 radnych obecnych było 17 radnych,

2. Janusz Żmurkiewicz – Prezydent Miasta Świnoujście,

3. Władysław Husejko – Marszałek Województwa Zachodniopomorskiego,

4. Krzysztof Kozakowski - Kierownik Biura ds. Społeczeństwa Informacyjnego Wydziału Polityki Regionalnej Urzędu Marszałkowskiego,

5. Elżbieta Piela-Mielczarek – poseł, radna Sejmiku Województwa Zachodniopomorskiego.
Nieobecni: Henryk Fąfara, Stanisław Huszcza, Ireneusz Michański i Helena Stenzel – usprawiedliwieni.

Ad. pkt 1 – Sprawy regulaminowe (stwierdzenie kworum).

Obrady LXXII Nadzwyczajnej Sesji Rady Miasta w dniu 2 lipca 2010 roku po stwierdzeniu kworum otworzył i poprowadził Przewodniczący Rady Miasta – Zbigniew Pomieczyński.

Lista obecności stanowi załącznik nr 1 do protokołu.

Porządek obrad stanowi załącznik nr 2  do protokołu. 
Prezydent Miasta – Janusz Żmurkiewicz zaproponował wycofanie z porządku obrad projektu uchwały w sprawie zmian statutu Celowego Związku Gmin R-XXI z siedzibą w Nowogardzie. Spowodowane jest to tym, że w dniu wczorajszym było przewidziane Walne Zgromadzenie mające na celu zmianę ustaleń, jednak nie było kworum. W związku z tym podejmowanie uchwały w dniu dzisiejszym jest bezcelowe. 

Kolejno zaproponował wprowadzenie do porządku obrad projektu uchwały w sprawie powierzenia reprezentowania Gminy Miasto Świnoujście w Zgromadzeniu Celowego Związku Gmin R-XXI z siedzibą w Nowogardzie Zastępcy Prezydenta Miasta Świnoujście Panu Andrzejowi Szczodremu. Poinformował, że ostatnia kontrola NIK-u w tymże Związku wykazała, iż należy posiadać uchwałę Rady Miasta, który akceptuje kandydaturę wskazaną przez reprezentanta, czyli Prezydenta Miasta. 

Przewodniczący Rady Miasta – Zbigniew Pomieczyński wykreślił na wniosek Prezydenta z porządku obrad punkt 3, kolejno zarządził głosowanie nad wprowadzeniem do porządku obrad projektu uchwały w sprawie powierzenia reprezentowania Gminy Miasto Świnoujście w Zgromadzeniu Celowego Związku Gmin R-XXI z siedzibą w Nowogardzie Zastępcy Prezydenta Miasta Świnoujście:

Za wnioskiem głosowało 16 Radnych, głosów przeciwnych i wstrzymujących się nie było. 

Wniosek został przyjęty i projekt uchwały został wprowadzony do porządku obrad, jako punkt 3. 

Ad pkt 2 – Podjęcie uchwały w sprawie przystąpienia Gminy – Miasto Świnoujście do Stowarzyszenia pod nazwą „Zachodniopomorska Sieć Teleinformatyczna”.

Prezydent Miasta Świnoujście – Janusz Żmurkiewicz poinformował, że Marszałek Województwa Zachodniopomorskiego zwrócił się o podjęcie uchwały, aby zrealizować projekt związany z budową regionalnej szerokopasmowej sieci teleinformatycznej „Zachodniopomorska Sieć Teleinformatyczna”. Taki projekt uchwały został skierowany do wszystkich samorządów, które mają w tym przedsięwzięciu uczestniczyć. 

Marszałek Województwa Zachodniopomorskiego – Władysław Husejko cyt.: „Jesteśmy w XXI wieku, wieku społeczeństwa informacyjnego, społeczeństwa cyfrowego, ale zostańmy przy społeczeństwie informacji. Jeżeli mówimy o szerokopasmowym dostępie, o usługach elektronicznych w zakresie administracji, turystyki, edukacji czy zdrowia to nie da się tego zrealizować w województwie, jeżeli cały czas marszałek będzie tym wiodącym koordynatorem. Chciałbym, aby wszystkie samorządy, a mamy 133 jednostki samorządu terytorialnego, czyli gminy, powiaty, województwo, byśmy wspólnie utworzyli Stowarzyszenie, aby każda z jednostek miała 1 głos w Stowarzyszeniu. W ten sposób będziemy partnerami, dlatego został zaproponowany statut Stowarzyszenia, gdzie organem wykonawczym będzie Zarząd, będzie Rada Programowa, która będzie wytyczała kierunki rozwoju ZST i oczywiście Komisja Rewizyjna. Przyjęliśmy również algorytm dotyczący składek, za chwilę Pan Krzysztof Kozakowski Kierownik Biura ds. Społeczeństwa Informacyjnego Wydziału Polityki Regionalnej Urzędu Marszałkowskiego przedstawi koncepcję, by Państwu przybliżyć koncepcję ZST. Uznaliśmy, że w przypadku Stowarzyszenia nie byłoby do końca obiektywne, gdyby wszyscy członkowie Stowarzyszenia ponosili taką samą składkę, bo mamy gminy biedne, wiejskie, ale i mamy samorządy bogatsze, dlatego trudno przeliczać na jednakową składkę. Gdybyśmy przyjęli, że liczba mieszkańców o tym decyduje to wówczas jak liczyć powiaty, a jak województwo. Uznaliśmy, że najlepszym kryterium obiektywnym będzie kryterium dochodu budżetu. Dochody własne samorządu pomniejszone o dotacje i subwencje oraz dochody z majątku, żeby nie było sytuacje takiej, że jeżeli ktoś sprzeda nieruchomość to wówczas musi płacić więcej, dlatego te 3 elementy wyliczyliśmy. Głownie z przypadku gmin to są podatki, opłaty lokalne plus udział podatku od osób prawnych i fizycznych, podobnie w powiatach udziały w podatkach i samorządu województwa. Największą składkę będzie ponosiło miasto Szczecin, bo jest najbogatszym samorządem. Na drugim miejscu, niestety tutaj z koleżanką będziemy musieli głosować za budżetem, Województwo Zachodniopomorskie 5,7% kosztów, na trzecim miejscu będzie Koszalin itd. Najmniejszą składkę będą ponosiły samorządy, które mają najmniejsze dochody. Pan Kozakowski powie, jakiego rzędu koszt funkcjonowania będzie w 2010, w 2011. W uzasadnieniu te informacje podaliśmy, zobaczymy, jaka jest kwota i jakie ułamki procenta poszczególne samorządy będą wnosić na składkę. Podzieliliśmy składkę na 2 rodzaje wydatków: wydatki bieżące, które wiążą się z funkcjonowaniem Stowarzyszenia, Biura itd., ta bieżąca działalność, i wydatki celowe tj. gdybyśmy realizowani projekty inwestycyjne to wówczas za każdym razem Walne Zgromadzenie musi zatwierdzić finansowanie. Nie możemy przewidzieć ile to nas będzie kosztowało, bo nie wiemy, jakie projekty będzie realizowali. Najlepszym rozwiązaniem byłby algorytm, który jest zaproponowany do tego, co będzie się składać na wydatki bieżące, ale to zostawiamy Walnemu Zgromadzeniu. 

Zarząd Województwa ze środków budżetu Województwa zlecił opracowanie inwentaryzacji infrastruktury społeczeństwa informacyjnego, bo mamy kilku operatorów, nie wiemy czy mamy budować od początku sieć światłowodową, czy możemy od jakiegoś operatora wydzierżawić na okres 20 lat i w ten sposób i corocznie ponosimy czynsz dzierżawny czy wydzierżawiamy na 20 lat i jednorazowo płacimy tj. kwestia do dogadania się. Inwentaryzacja wykazała, że nie ma potrzeby budowy infrastruktury i światłowodu. Podzieliliśmy na 2 obszary: obszar tzw. szkieletowy tj. od stolicy województwa do stolic  powiatów i drugi obszar: dystrybucji tj. od stolic powiatów do stolic gmin. W tym pierwszym przypadku, szkieletowym, przepustowość, szybkość nie powinna być mniejsza niż 10 Gbitów/s, w przypadku dystrybucji nie więcej niż 1 Giga/s. Takie wymogi są spełnione przez Województwo Zachodniopomorskie, mamy informacje nie tylko o sieci, ale i operatorach, którzy dysponują takimi sieciami i to za pieniądze z budżetu Województwa zrobiliśmy. Za środki budżetu Województwa robimy kolejne przedsięwzięcia m.in. opracowanie statutu, zleciliśmy to firmie konsultingowej, to wziął na siebie samorząd województw i to opracowaliśmy. 

Infrastruktura jest środkiem, nie jest celem, celem są usługi elektroniczne, dlatego nasza sieć jest skierowana przede wszystkim do elektronicznych usług publicznych, czyli budując ZST po to, abyśmy przygotowali się i budowali usługi elektroniczne. Mamy 4 główne obszary w tym okresie programowania: e-administracja, e-turystyka, e-edukacja (tj. dwa projekty komplementarne, który realizują Szczecin z Koszalinem, ale to będzie udostępnione dla wszystkich samorządów) no i e-zdrowie. E-zdrowie jest najtrudniejszym obszarem, w tej chwili rozpoczynamy prace analityczne natomiast na listę indykatywną Zarząd Województwa zgodził się, by wpisać ten projekt e-medycyny, który jest realizowany w ramach projektu Euroregionu Pomerania. Oprócz naszego regionu województwa biorą w tym udział wszystkie uczelnie: Pomorska Akademia Medyczna i Zachodniopomorski Uniwersytet Technologiczny. Wspólnie w ramach Euroregionu Pomerania, ale brakowało tam tej kartoteki cyfrowej. Jeżeli prowadzimy badania i nasze wyniki badań są umieszczone w różnych szpitalach. Jeżeli mówimy o telemedycynie to w wersji cyfrowej. I żeby nie było sytuacji takiej, że trzeba zawsze przywozić te badania, bo to nie ma sensu, żeby dojść do tych zasobów, które się znajdują jest potrzebna taka kartoteka cyfrowa, która będzie w ZUT i m.in. to współfinansujemy z Regionalnego Funduszu Europejskiego, oczywiście też z części infrastruktury. Jeśli chodzi o te usługi, które wymieniałem wcześniej dotyczące administracji i turystyki. Doszliśmy, że za długo byśmy czekali zanim doszłoby do utworzenia Stowarzyszenia i dopiero później próbowali to zrobić, zlecić. Za dużo czasu by upłynęło, a po drugie nas też Komisja Europejska rozlicza, dlaczego my nie wydajemy środków finansowych w tym zakresie. Postanowiliśmy wziąć na siebie współfinansowanie. Samorząd Województwa będzie współfinansował wkład własny, krajowy, czyli 25%, bo 75% jest z Regionalnego Programu Operacyjnego, a to jest kwota około 6.000.000 złotych, tyle z budżetu Województwa chcemy przeznaczyć, natomiast te aplikacje, które zostaną opracowane będą dostępne w ZST, czyli zakładam, że na poziomie kraju będzie ten e-pułap elektroniczny, czyli elektroniczne, publiczne usługi, czyli z poziomu krajowego przejdziemy na poziom regionalny, czyli e-administracja musi być skoordynowana, musi być  kompatybilna z tym systemem centralnym, następnie jest ot e-administracja przechodzimy na poziomy powiatów i gmin po to, by tworzyć e-urzędy i z tego korzystać.

Jesteśmy pierwszym samorządem w kraju, który podjął się zbudowania Systemu Monitorowania Rozwoju Regionalnego. Na sesji 22 czerwca Sejmik Województwa uchwalił aktualizację strategii rozwoju województwa zachodniopomorskiego, ale również elementem tej strategii jest SMRR, czy jak kto woli System Monitorowania Sytuacji Społeczno-Ekonomicznych. Ten system odnosi się do 20 obszarów, począwszy od demografii, a skończywszy na rachunku regionalnym. On składa się z 4 zadań: diagnoza i trendy w poszczególnych obszarach, nowum – prognozowanie na podstawie tych trendów, benchmarking – porównujemy nasze województwo z innymi w tych 20 obszarach no i czwarte, jest to nasza oferta do samorządów na poziomie powiatowym i gminnym – porównanie w tych obszarach i korzystanie z tych narzędzi, aby można tworząc podejmować decyzje strategiczne na poziomie powiatów i gmin. Nazwaliśmy ten system E-region, on już będzie dostępny, on jest na naszej stronie, funkcjonuje i w tej chwili jest jeszcze wypełniany danymi, bo trzeba masę danych wprowadzić, ale już kończymy prace i chcemy już jesienią skierować go do samorządów. Oczywiście licząc na współpracę, że samorządy wprowadzałyby swoje dane, te, które powstają w samorządach, w ten sposób ten system by pracował. 

Dlaczego nam zależy, żeby te uchwały zostały jak najszybciej zostały podjęte? Kończy się kadencja. Nie wyobrażam sobie sytuacji takiej, że napracowaliśmy się wspólnie przez ostatnie lata, przychodzi koniec kadencji i jeżeli się nie zakotwiczy pewnych spraw to jak się przejdzie na następną kadencję, to trzeba to zacząć od początku robić. Nas nie stać, nie stać nas jako Polskę, jako województwo, abyśmy  opóźniali działania, jako społeczeństwa informacyjnego, bo dzisiaj cały świat na to stawia, na ten rozwój społeczeństwa informacyjnego, gospodarki opartej na wiedzy, elektronicznej administracji, w związku z tym uznaliśmy, że powinniśmy jak najszybciej doprowadzić do podjęcia uchwał samorządów, które przystępują, a następnie zwołać zebranie założycielskie. Początkowo myśleliśmy, że uda nam się jeszcze w lipcu zwołać takie spotkanie, ale są samorządy, które jeszcze w lipcu mają sesje, w związku z powyższym we wrześniu chcielibyśmy zwołać zebranie założycielskie po to, żeby wybrać władze Stowarzyszenia, czyli Zarząd, Radę Programową, Komisję Rewizyjną i następnie złożyć w sądzie, a w tym czasie są wybory itd., ale to już zostaje zakotwiczone.”

Krzysztof Kozakowski - Kierownik Biura ds. Społeczeństwa Informacyjnego Wydziału Polityki Regionalnej Urzędu Marszałkowskiego cyt.: „Jeżeli chodzi o aktualny okres programowania, w którym się znajdujemy, Komisja Europejska w ramach Regionalnego Programu Operacyjnego w działaniu 3.1 i 3.2 w osi trzeciej, czyli wspieranie rozwoju społeczeństwa informacyjnego przewidziała na wykorzystanie realizacji projektów środki w wysokości 240.000.000 złotych w działaniu 3.1 i kwotę 56.000.000 złotych w działaniu 3.2, czyli w budowie aplikacji i e-usług. Ponieważ Komisja Europejska postępuje standardowo wobec wszystkich regionów krajów członkowskich, w naszym przypadku zachodzi pilna konieczność podniesienia infrastruktury teleinformatycznej celem podążenia za rozwojem cywilizacyjnym, w związku z tym tylko w tym okresie programowania nasz kraj, nasze regiony mają do dyspozycji tak duże środki, te środki nigdy więcej na infrastrukturę się nie powtórzą, w związku z tym, jeśli jako samorząd nie będziemy umieli wykorzystać tych pieniędzy to one już nigdy nie będą do naszej dyspozycji i infrastruktury tego rodzaju, co jest zaplanowana także nie będzie. Jeżeli chodzi o kwestie szczegółowe, mamy do czynienia z obszarem województwa zachodniopomorskiego to został on podzielony na 3 obszary telekomunikacyjne. Głównym obszarem telekomunikacyjnym jest obszar sieci szkieletowej, który będzie zasilał całą homogeniczną infrastrukturę transmisji danych. Ten rdzeń światłowodowy może być wykorzystany zarówno we współpracy z operatorami jak może być przez samorząd zbudowany. To, co oplecie nasze województwo w tym zasadniczym obiegu informacji, jeśli chodzi o obszar dystrybucyjnym, on będzie łączył część szkieletową z siedzibami powiatów, a następnie z siedzibami gmin, czyli poprzez powiaty dotrze na dystrybucja szerokopasmowego do gmin. Pozostaje najistotniejszy dla samorządów gminnych obszar dostępowy zwany obszarem tzw. „ostatniej mili”, gdzie będzie można redystrybuować część aplikacji, część usług zarówno dla instytucji przedsiębiorstw jak i dla mieszkańców. Operatorami „ostatniej mili” powinny być małe i średnie przedsiębiorstwa telekomunikacyjne, które na terenie naszych jednostek płacą podatki, dlatego, że wchodząc w partnerstwo publiczno-prywatne z takimi jednostkami również możemy realizować zadania samorządów, dlatego, że wchodzi w życie ustawa o wspieraniu usług telekomunikacyjnych i lada moment do całego pakietu usług socjalnych tak jak do tej pory woda, ścieki, śmieci również wejdzie dostęp do Internetu. W związku z tym to samorządy będą musiały zmierzyć się z ta problematyką, w związku z tym musimy być przygotowani do tego, musimy nawiązać relację z małymi i średnimi przedsiębiorstwami telekomunikacyjnymi, dlatego, że to my będziemy mieli od września prawo do prowadzenia działalności operatorskiej. W związku z tym to wy państwo radni, w każdej gminie, w każdym powiecie będą musieli zmierzyć się z ta problematyką. Samorząd Województwa Zachodniopomorskiego wychodząc naprzeciw tym wszystkim procesom decyzją Sejmiku z listopada 2009 roku wyznaczył kierunek działania z zakresie budowy ZST dostępu do aplikacji i usług. Musimy uświadomić sobie, że wychodząc naprzeciw temu przedsięwzięciu nie myślimy tylko o Internecie. Internet jest jedną z usług, która tak naprawdę przez ta szerokopasmową sieć transmisji danych będzie dostarczana zarówno do mieszkańców, przedsiębiorców i instytucji. Jeżeli chodzi o zasadniczy cel tego przedsięwzięcia tj. połączenie w jedną homogeniczną sieć transmisji danych wszystkich jednostek samorządu terytorialnego, żeby nie było czegoś takiego jak w przypadku dróg, że mamy do dyspozycji drogi gminne, powiatowe, krajowe, wojewódzkie i jak się po tym jeździ to każdy z nas wie. W związku z tym w kwestii transmisji danych, który stanowią swoisty krwioobieg umożliwiający zrównoważony rozwój województwa niezbędnym jest zjednoczenie tych działań tak, by ta platforma systemowa była jednorodna. Oczywiście województwo zachodniopomorskie będzie liderem, wniesie największy wkład zarówno finansowy jak i rzeczowy. Wszystkie dotychczasowe aplikacje, bazy danych, opracowania, analizy, które na zlecenie Urzędu Marszałkowskiego są wykonywane, one również będą umieszczone aportem do tego Stowarzyszenia. Budowa samego przedsięwzięcia odbędzie się w ramach projektu systemowego, który zostanie wpisany na listę indykatywną. W momencie, kiedy Stowarzyszenie podpisze umowę w tej sprawie z RPO wówczas środki zostaną uruchomione. Musimy wykorzystać istniejący potencjał infrastruktury, w tym celu Zarząd Województwa podjął decyzję o przeprowadzeniu infrastruktury, analizy inwentaryzacyjnej istniejącej infrastruktury oraz planów rozbudowy poszczególnych przedsiębiorców telekomunikacyjnych na tym terenie. Po półrocznym procesie inwentaryzacji otrzymaliśmy bardzo szczegółową wiedzę na temat istniejącej topologii istniejących operatorów funkcjonujących na terenie województwa, włącznie z lokalizacją pasm przewodów szerokopasmowego dostępu. W związku z tym zawiązując Stowarzyszenie mamy przesłanki racjonalne do tego, żeby podjąć decyzje jak optymalnie zaprojektować topologie tych sieci, żeby realizując założenia uchwały Sejmiku można było i jednocześnie jak najoszczędniej zrealizować to przedsięwzięcie. Zakładamy, że wszędzie tam, gdzie istnieje już infrastruktura potrzebna do realizacji naszego przedsięwzięcia będziemy zawierali wieloletnie umowy dzierżawy tzw. IRU, która da nam możliwość wykorzystania poszczególnych łączy, poszczególnych włókien czy tez infrastruktury telekomunikacyjnej właśnie na okres 15-20 lat w zależności od decyzji Stowarzyszenia. Jeśli chodzi o zobrazowanie tego przedsięwzięcia mamy te 3 obszary, gdzie w pierwszym obszarze sieci szkieletowej ten poziom sygnału musi być niemniejszy niż 10 Gigabitów / sekunda, ale ze względu na to, że będziemy używali w tym celu medium neutralnego, jakim jest światłowód. Istnieje możliwość również takiego przewymiarowania realizacji tego projektu, żeby można dostosować tą sieć do zakładanych parametrów, które już obowiązują na terenie UE, gdzie mówi się o realizacji 30 Gbit/s w obszarze szkieletowym, jeśli mówi się o obszarze dystrybucji to musi być to przepustowość nie mniejsza niż 1 Gbit/s i wreszcie poziom gmin musi być tu dostarczony sygnał co najmniej do 1 Gbit/s. My w tym momencie staramy się zaprojektować sieć, która będzie co najmniej porównywalna z istniejącymi sieciami operatorskimi, które są dostępne komercyjnie pod tym warunkiem, że będzie to sieć samorządowa, która będzie cały czas nadzorowana i utrzymywana przez Stowarzyszenie Samorządowe.

Jeśli chodzi o kwestię finansowania to opieramy się tu na działaniach 3.1, w tym momencie mamy już aktualizacje listy projektów kluczowych w związku z tym mamy już środki częściowo rozdysponowane, mamy zabezpieczenie dla miast Szczecina i Koszalina, które już od wielu lat budują swoje sieci metropolitalne i w tym momencie, kiedy te środki będą zrealizowane, oni deklarują już teraz, na samym początku tej inwestycji, że dostosują swoje sieci metropolitalne, żeby na rogatkach tej sieci można było lokalizować węzły dostępu, które potem posłużą do spięcia całej sieci. Oczywiście równolegle do tego rozpoczynamy budowę platformy e-aplikacji i e-usług. Te wszystkie usługi, o których wspominał pan Marszałek one już maja początek w decyzjach administracyjnych jak i w działaniach przygotowawczych. Jeśli chodzi o kwestie założeń finansowych to zakładamy, że te wkład własny 25% jest niezbędny do tego, abyśmy mogli uzyskać finansowanie na poziomie 75%. Jeśli chodzi o kwestie związane z własnością t właścicielem tego wybudowanego mienia będzie Stowarzyszenie wszystkich gmin i samorządów. Oczywiście wszyscy interesariusze będą solidarnie współdziałali w ramach finansowania, natomiast Stowarzyszenie będzie składało wniosek o finansowanie do RPO, w tym momencie staje się beneficjentem dotacji. Oczywiście również Stowarzyszenie ZST będzie miało odpowiedzialność za trwałość tego projektu. Jeżeli chodzi o statut Stowarzyszenia to statut, który Państwu przedkładamy jest wynikiem półrocznych konsultacji z Konwentem Wójtów, Burmistrzów i Prezydentów oraz z Konwentem Starostów. Jeśli chodzi o kancelarie prawną, która to przygotowała to jest to Greenhof Woźny-Maliński, jednocześnie doradza Urzędowi Komunikacji Elektronicznej. Właśnie ustawa, która wchodzi w życie o wspieraniu usług telekomunikacyjnych jest właśnie wynikiem współpracy z tą kancelarią. Jeśli chodzi o nadzór nad działalnością Stowarzyszenia oczywiście będzie sprawował go Zarząd i Rada Nadzorcza wybrane przez jednostki. W wyniku konsultacji, które zostały przeprowadzone ustaliliśmy algorytm składki bieżącej, która może być również wykorzystania przy ustalaniu składki inwestycyjnej. Parametry, które składają się na ten algorytm to mamy tutaj wskaźnik dochodów własnych jednostki podzielone przez dochody własne wszystkich członków Stowarzyszenia. Dokonaliśmy szacunkowych obliczeń tego algorytm i tak dla miasta Świnoujście według wykonania budżetu za 2009 rok i danych uzyskanych w tej kwestii z Regionalnej Izby Obrachunkowej na podstawie formularza RB-27-S oszacowaliśmy, że miasto Świnoujście za rok 2010 będzie mogło ponieść składkę bieżącą w wysokości 9.698,41 złotych, co stanowi udział % w dochodach za 2010 rok wynosi 0,177 % natomiast planowana wartość składki bieżącej za rok 2011 będzie wynosiła kwotę 22.074,13, co będzie stanowiło udział % w dochodach planowany na 2011 rok 0,404 %. Są to kwoty, które nie są wysokie. Algorytm powoduje, że miasta duże o dużych dochodach płacą nieco więcej niż gminy mniej zamożne, niemniej szacowana wartość dochodów jest pomniejszona o subwencję i jednorazowe dochody ze sprzedaży mienia komunalnego. W związku z tym, wydaje się i potwierdza to ocena obu Konwentów, że zastosowany wskaźnik jest tu najbardziej sprawiedliwy.”

Radna – Irena Kurszewska cyt.: „Na jakiej zasadzie będzie liczona składka celowa? Pani Informatyk wyliczyła nam składkę po zapłaceniu składek celowych, ale to tylko jej obliczenia i wyszło jej, że to będzie składka celowa około 1.400.000 złotych. Czy Pan to potwierdzi?”

Marszałek Województwa Zachodniopomorskiego – Władysław Husejko cyt.: „5.7 % składki będzie ponosiło województwo, więcej od nas będzie ponosiła... Jeśli chodzi o wydatki celowe, projekty. Jeżeli się zdecydujemy na realizację projektów, które będą dotyczyły wszystkich członków Stowarzyszenia, wówczas powstaje koszt tego projektu i ten koszt musimy ponieść, jeżeli część środków z RPO 75%, a 25% wkład własny musimy podzielić między siebie i wówczas wchodzimy w algorytm, dlatego też nie wiem, na jakiej podstawie ktoś rzuca jakąś kwotę, skoro nie wiemy, jakie projekty będzie wspólnie realizować i jaka będzie ich wartość, dlatego to jest przedwczesne. Dzisiaj najważniejsze jest to, jaki został stworzony algorytm tej składki, na którą będziemy musieli się złożyć, jako członkowie Stowarzyszenia. Nie mogę się odnieść, bo nie wiem, o jakim projekcie mówimy.”

Radny – Stanisław Możejko cyt.: „Myślę, że można by tą formułę (dot. e-administracji) poszerzyć. Światłowód o większej przepustowości nie kosztuje dużo więcej, liczy się właściwie od metra kabla i to jest największy wydatek. Można by w tą koncepcję wrzucić jeszcze jeden cel tzn. obniżenie usług, jeśli chodzi o korzystanie z Internetu, bo jeśli gminy z własnych środków zainwestowały i z unijnych, w tą sieć to mogłyby po symbolicznych cenach dzierżawić operatorom „ostatniej mili”, oczywiście po warunkiem, że ich ceny dla odbiorców Internetu byłyby znacznie niższe. Można by bezpośrednio korzyść dla kieszeni obywateli uzyskać. Czy taka koncepcja jest rozważana?”

Marszałek Województwa Zachodniopomorskiego – Władysław Husejko cyt.: „Jeśli Stowarzyszenie uzna, że jest to rozwiązane bezpieczne i właściwe, ale ja na razie nie stawiam tego jako główny priorytet.”

Radny – Andrzej Mrozek cyt.: „Czy skala składki celowej będzie w kwocie jednego miliona – dwóch? Czy Pan Prezydent myśli, że gminę byłoby na to stać?”

Marszałek Województwa Zachodniopomorskiego – Władysław Husejko cyt.: „Chce dać konkretny przykład, że gdybyśmy chcieli wdrążyć w ramach Stowarzyszenia, do 2012 roku chcemy to zakończyć, to wówczas wnosimy aportem do Stowarzyszenia, jeżeli przyjmiemy, że wartość tych dwóch aplikacji jest sumą 20 milionów złotych, a wkład własny jest około 6.000.000 złotych to Samorząd Województwa wnosząc aport to nie powie, że „wszyscy teraz się składamy w ramach Stowarzyszenia 24 miliony”. Nie! Te 6.000.000 wkładów własnego, bo te unijne nie bierzemy, przecież myśmy to dostali ze składki z Unii. Myśmy to tak liczyli, że dwie aplikacje: administrację i turystykę, około 6.000.000 złotych z podziałem na wszystkich według algorytmu. Nawet gdybyśmy te 6 milionów podzielili to trudno mówić o milionie w przypadku Świnoujścia, bo wchodzimy w obszar algorytmu. Kolejna aplikacja, która będzie niedługo dostępna dot. edukacji, te dwa projekty edukacyjne o wartości całkowitej 19.000.000 złotych. Wkład własny 25% byłby podzielony na samorządy, które by z tego korzystały. Co innego jak byśmy realizowali projekty, które nie byłyby współfinansowane z funduszy unijnych to wtedy jest inaczej. Ważne są te środki, które mamy 30.000.000 euro na infrastrukturę i 12.000.000 euro na aplikację i wówczas tylko na ten wkład krajowy się składamy, a nie na całość.”

Prezydent Miasta Świnoujście – Janusz Żmurkiewicz cyt.: „Mogę w pełni odpowiedzieć na pytanie w kwestii składki, która na dzisiaj jest wiadoma. W tym roku 10.000, a w przyszłym roku 20.000. Myślę, że nie powinno być problemu, żeby miasto tego typu swój udział pokryło. Nie jest to kwota niemożliwa do sfinansowania. Kwestia druga, o której mowa była dzisiaj, jest to temat trudny do określenia, bo mówimy o pewnych projektach, które będą dofinansowane z Unii 40% chyba, ale mogą się pojawić projekty, które będą zgłaszały poszczególne gminy, które nie będą w ogóle dofinansowane, bo to dofinansowanie ma jakieś swoje granice. Wtedy większość będzie głosowała i wybierze, że robimy konkretne zadanie, a to będzie musiało być sfinansowane już w 100%, dlatego w planie wieloletnim inwestycji nie ma takich środków, które byśmy przewidywali do realizacji w kolejnych latach, bo trudno byłoby coś zapisać, bo nie znamy żadnej kwoty dzisiaj. Mówimy o kwotach małych, związanych z czystym przystąpieniem. Trudno mówić o konkretach nie mając wielkości, nie wypowiem się czy gmina jest w stanie dzisiaj sfinansować te zadania w roku załóżmy 2012, bo te wydatki będą może w 2011 trochę większe, a w 2012/2013 to jest już nowa kadencja radnych, władz samorządowych i w kwestii pierwszej: tak, panie radny, jesteśmy w stanie to sfinansować.”

Radny – Paweł Sujka cyt.: „Dostęp w Świnoujściu do Internetu ma praktycznie 100% gospodarstw domowych, z tym, że do szerokopasmowego ma około 95%. Mamy kilku operatorów na rynku świnoujskim, jeden z nich ma łącze 32 Mbity, czyli 4 Gigabajt to, co Państwo chcecie zaproponować Świnoujściu to jest 1 Gbit z tego, co zrozumiałem. Taka jest przepustowość tego świnoujskiego szerokopasmowego łącza. W tej chwili, jeśli chodzi o rynek krajowy to 5-6 firm w Polsce może poszczycić się takimi osiągnięciami. My, jeśli chodzi o Świnoujście i łącze szerokopasmowe jesteśmy w dużym stopniu zaspokojeni. Zgodzę się z tym, co powiedział pan Prezydent, bo kwota tej składki jest to sprawa wtórna, ale budzi wątpliwości tak naprawdę później ten wkład, którego nie możemy dookreślić. Podobna realizacja, projekt realizowało województwo bodajże kujawsko-pomorskie. Ta sieć kosztowała ich wtedy ok. 60.000.000 złotych z tym, że jednostki samorządu terytorialnego nie brały w tym udziału. Tam tą inwestycję sfinansował Urząd Marszałkowski i chyba bodajże dwie uczelnie wyższe. To było dosyć głośne, bo na pewnym etapie było to dość głośno rozreklamowane i ten projekt zyskał bardzo dużo wyróżnień, natomiast w tej chwili jest to jedna z najdroższych sieci teleinformatycznych w Polsce. Czy mógłby się Pan do tego odnieść?”

Marszałek Województwa Zachodniopomorskiego – Władysław Husejko cyt.: „My idziemy inną drogą, nie chcemy powtórzyć błędu tego województwa. Chcemy ze wszystkimi samorządami współpracować, nie chcemy, by choćby jeden samorząd był wykluczony cyfrowo, dlatego my nie budujemy sieci teleinformatycznej w sensie fizycznym. Bo jeśli my mówimy o budowie to myślimy raczej o tworzeniu, nie o budowaniu w sensie fizycznym. Dzisiaj nie ma bariery dostępu w sensie technicznym, mamy barierę mentalną, 300%  mieszkańców Świnoujścia korzysta z sieci, a gdybyście takie badanie przeprowadzili to byłbym bardzo ciekawy, bo mimo 100% ma dostęp to 95% ma szerokopasmowy. Nie mówimy o budowie technicznej, a o świadczeniu usług. Dlaczego mówię o elektronicznych usługach administracji publicznej? Jeżeli chcemy wprowadzić nowoczesną administrację XXI wieku to musimy wprowadzić nowoczesne technologie cyfrowe i usługi elektroniczne. Wprowadzimy to. 3 aplikacje: administracja, turystyka i edukacja w ciągu 3 lat. To byłby ogromny sukces, ale to jest ogromne przedsięwzięcie. Jakbyśmy to zsumowali wszystko, jaki byłby koszt całkowity? 19.000.000 + 24.000.000 = 43.000.000 złotych i 25% wkładu dzielimy na poszczególnych członków. To nie są jakieś niewyobrażalne kwoty, to są kwoty realne i możemy określić, ile nas to może kosztować do 2012 roku. Jeżeli uznamy, że oprócz tych 3 usług chcemy zrealizować jeszcze inne usługi np. w zakresie zdrowia tj. najtrudniejszy obszar. Uważam, że do tego trzeba się dobrze przygotować i w następnym okresie programowania powinniśmy w to wejść, bo to jest za duży obszar. Uważam, że te środki, które mamy w RFO te dot. infrastruktury to po to chcemy stworzyć Stowarzyszenie, byśmy w ramach Stowarzyszenia przedyskutowali, co zrobić z tymi środkami. Zostało około 50.000.000 złotych jeszcze nierozdysponowane na infrastrukturę. Jestem zwolennikiem, aby te środki poszły na „przedostatnią milę” tzn. od siedziby urzędu do szkół, innych jednostek. Musielibyśmy policzyć w województwie wśród członków Stowarzyszenia, jakie są rzeczywiste potrzeby i jak te 50.000.000 złotych podzielić. Jeśli byłoby za mało, jeśli osiągnęlibyśmy Krajową Rezerwę Wykonania, czyli 20% środków musielibyśmy wykorzystać dodatkowe pieniądze to gdybym był w następnym Zarządzie Województwie to robiłbym wszystko, by poszły na społeczeństwo informacyjne. To powinno być priorytetem. Chciałbym odejść od filozofii, że „oto ten Marszałek, daje ton itd.” może to i to dobrze, że tak dotychczas było, żeby to przyspieszyć te pewne działania. Mnie się kończy kadencja, ale nie chcę, by mój następca musiał się tym zajmować i żeby to było zawsze odbierane „do wiadomości Marszałka, przedsięwzięcie Marszałka, inwestycje...” Nie, nasze wspólne, a nasze wspólne no to zrzeszmy się, i w odpowiedzi i właśnie to Stowarzyszenie jest po to, żebyśmy stali się partnerami i wspólnie robimy. Chciałbym, abyśmy szli tempem najwolniejszego piechura, jeśli któregoś z członków nie byłoby stać na to, to musielibyśmy się dostosować do jego możliwości, żeby nie było sytuacji takiej, że narzucamy tempo liderów, a ci najwolniejsi nas nie interesują. Interesuje nas. Nie może być sytuacji takiej, że jest koniec wyścigu, a na koniec zostaje jednego czy dwóch członków, którzy wsiadają do autobusu, bo ich na to nie stać. Mierzmy siły na zamiary, żebyśmy nie poszli o jeden most za daleko, dlatego ta mądrość wspólna jest potrzebna po to, aby nie zdarzyło się to, co zdarzyło się w tym województwie, które pan Radny wymienił.”

Wiceprzewodniczący Rady Miasta – Ryszard Teterycz cyt.: „Takim determinantem są tutaj pieniądze jak widzę i wiemy, że o tym tak naprawdę rozmawiamy. Mianowicie 42.000.000 euro jest do zagospodarowania na określony projekt. My widzimy w tej chwili jeden z pomysłów jak można by te 42.000.000 zużyć. Rodzą się pytania, które już częściowo padły. Kwestia pierwsza: trudno jest potwierdzić dzisiaj, jakie projekty uzyskają aprobatę większości w tym Stowarzyszeniu. Dzisiaj uważam, że pakiet tych projektów powinien być zaproponowany. Każdy wypowiedziałby się, co do tych projektów (ze Stowarzyszenia) i wtedy, gdyby uznał, że te, które będą realizowane odpowiadają jemu przystąpi do Stowarzyszenia z konsekwencjami następnymi, czyli partycypacją swoimi środkami, czyli pewnym ryzykiem wchodzenia w tego typu przedsięwzięcie. Jeżeli mamy te środki, tu zostały wymienione 4 pułapy: administracja, turystyka, edukacja, zdrowie to nasuwa mi się pytanie, dlaczego tworzymy wojewódzkie, dlaczego nie zrobimy takiego systemu, który będzie we wszystkich województwach, w tych sferach, bo to będzie obsługa administracyjna, czyli spójność z określonymi jednakowymi kryteriami powinna wystąpić, czyli każde województwo powinno mieć de facto podobny system obsługi tych sfer. Zróbmy coś na użytek województwa, ale już jedno popełniło błędy, następne już widzi stąd dnie chce już ich popełniać. Moja sugestia, spostrzeżenie, że to powinien być pułap krajowy i z gwarancją tego, że pieniądze byłyby dużo większe, bo zasobność gmin jest bardzo zróżnicowana. Rząd powinien stworzyć pułap krajowy, bardzo czytelny, jednolity system obsługi administracyjnej kraju, gdzie w każdym województwie wchodzi do systemu, pracuje wg. tych samych zasad, kryteriów i może finansów. Stowarzyszenie formuły Stowarzyszenia wynika z sytuacji u nas, że trzeba namówić tylu, ilu będzie stać na Stowarzyszenie, a mi się wydaje, że to powinien być system ogólnokrajowy w każdym województwie, czyli kompatybilność wszystkich kryteriów. Z punktu widzenia kraju jest większa możliwość zagospodarowania tych środków i mam spostrzeżenie, co do samej składki. Te proporcje mamy tu wątpliwości, że na tym etapie nic nie znaczą. Jeśli pojawi się składka celowa, a my nie wiemy tych zadań celowych w tej chwili i skali tych wydatków to, czy to kryterium będzie wg. tych samych proporcji stosowany? Algorytm będzie przyjęty, ale jeśli 0.177, 0.4 przełożymy potem wprost do tych składek celowych to już może być to odczuwalne dla wielu gmin. Czy te same kryteria do składek celowych będą zastosowane? Bo to na pewno będzie rzutować na to czy warto ryzykować czy nie. Właścicielem będzie całości Stowarzyszenie i tu jest pewne ryzyko dla wieku z nas, których wkład będzie „proporcjonalnie dużo większy od wielu”, a nie będziemy mieli proporcjonalnego wpływu na sprawowanie własności tym majątkiem wytworzonym, bo zakładam, że siła jednego głosu, mimo, że mamy wejście finansowe dużo większe, nie przemawia do mnie, bo tu proporcja powinna być później w sprawowaniu majątkiem też proporcjonalna. Jaką formułę przyjąć to jest już do dyskusji, bo siłą jednego głosu decydować o wkładzie finansowym dużo, dużo większym proporcjonalnie uważam, że jest niesprawiedliwe i ryzykowne dla nas i z tego powodu mam duże wątpliwości.”

Marszałek Województwa Zachodniopomorskiego – Władysław Husejko cyt.: „Cztery obszary Pan tutaj poruszył. Zacznijmy od najwyższej półki. Chcę Państwa poinformować, że trwają rozmowy. To nie jest tak, że my funkcjonujemy każde województwo oddzielnie, a rząd oddzielnie. Tak się złożyło, że mam okazję pełnić funkcję Przewodniczącego Rady Marszałków ds. Społeczeństwa Komunikacyjnego i m.in. spotykamy się, nawet doprowadziliśmy do podpisania listu intencyjnego przynajmniej przez marszałków dot. linii współpracy, te elektroniczne usługi administracyjne są testem, nad którym pracuje w tej chwili Minister Spraw Wewnętrznych i Administracji. Problem polega tylko na tym, że nastąpiła zmiana Podsekretarza Stanu, który zajmował się Społeczeństwem Informacyjnym. Po drugie ministra MSWiA tak jak i cała Polskę spotkała tragedia smoleńska, powodzie, więc ta linia współpracy musiała zostać odłożona w czasie i mam nadzieję, rozmawialiśmy o tym z ministrem Piotrem Kołodziejczykiem na konferencji ostatniej, że jak najszybciej powinniśmy powrócić do rozmów. I tu jest koordynacja. Jest koordynacja i również jest to ważne, między samorządami. Uznaliśmy, że są samorządy wiodące w poszczególnych obszarach chodzi o administracje wiodące, takim samorządem jest województwo dolnośląskie. Jeśli chodzi o infrastrukturę to wiodącym jest Małopolska. Jeśli chodzi o zdrowie to łódzkie, jeśli chodzi o edukacje to opolskie, jeśli chodzi o system monitorowania rozwoju E-region to zachodniopomorskie itd. Myśmy się wymieniamy, jest zespół informatyków, który się spotyka, koordynuje i również Rada Marszałków, czyli decydentów w tej sprawie. Czyli tutaj mamy pełną wiedzę. To nie jest tak, że każdy sobie, oczywiście nie da się zrobić jednego systemu dla wszystkich, dlatego, że jest różny stan zaawansowania. Jak powiedzieć województwu śląskiemu, że „teraz musicie wstrzymać swoje prace dlatego, że my chcemy dojść i coś wspólnie zrobić. Podobnie śląskie nie może narzucić innym, że „my zrobiliśmy i wam dajemy”. Myśmy zaproponowali, że nasz system E-region na Konwencie Marszałków w Opolu, w lutym zaproponowałem kolegom marszałkom, że nasz system, który zbudowaliśmy, abyśmy mogli wdrożyć w całym kraju i chcielibyśmy przekazać nasz wkład. Oni musieliby tylko wdrożyć. Do dzisiaj nie ma odzewu, bo to nie ma tak. Obszar społeczeństwa informacyjnego jest bardzo trudnym obszarem merytorycznym. To nie jest tak, że mamy powszechną wiedzę, dlatego nie mamy czasami aż tak wiedzy merytorycznej, dlatego mamy obawy i dlatego to jest trudne. To, ze tak się złożyło, przepraszam Państwa, ja 16 lat pracowałem w informatyce nim wszedłem do służby publicznej i może mi się łatwiej w tym obszarze poruszać, gdybym nie miał tych podstaw wcześniejszych merytorycznych to podejrzewam, że też bym się poruszał raczej niepewnie. Z województwami pracujemy z ministrem MSWiSA współpracujemy z Prezesem Urzędu Komunikacji Elektronicznej. Przechodzimy na poziom składek i kosztów. Chciałbym wyjaśnić skąd te 42.000.000 euro, 12.000.000 euro zostało rozdysponowane już na te aplikacje i te aplikacje, które wymienię. Już rozpoczęliśmy prace i te aplikacje będą służyły wszystkim tym samorządom, które będą chciały z tych aplikacji korzystać. Jeśli chodzi o infrastrukturę to z 30.000.000 euro, jeszcze około połowy z tych środków mam, jeszcze nie rozdysponowaliśmy, dlatego mówiłem, że na ta „ostatnią milę”. Ale chciałbym to przedyskutować z samorządami. Teraz przechodzimy na ta składkę celową. Ta składka celowa, dobrze by było, gdybyśmy zastosowali ten algorytm, ale przyjęliśmy w statucie, że to Walne Zebranie będzie o tym decydowało. Może np. nie wszyscy będą chcieli wejść do przedsięwzięcia, bo tu nie można założyć, że wszyscy muszą wejść, dlatego dajemy taką możliwość. Zresztą tam jest chyba kwalifikowana większość w głosowaniu przyjęliśmy, żeby nie było tak, że... Składka, tj. wniosek najbiedniejszych gmin samorządu, powiedzieli, że „nas nie stać na to, żebyśmy płacili taka samą składkę jak np. Szczecin”. No to szukaliśmy algorytmu, który wprowadziłby obiektywność, dlatego to, co zaproponowaliśmy wydaje mi się, że jest obiektywne. Ja rozumiem intencje pana Przewodniczącego, gdyby to zostało przeniesione na wagę głosów, ale my nie jesteśmy spółką tylko stowarzyszeniem. Mogliśmy podejść tez jak województwo opolskie, które otworzyło jak spółkę. Kompletnie nie współpracują z żadnym samorządem, utworzyli spółkę. Prezes jest już drugi. To nie jest łatwo spełnić oczekiwania. Przecież my mogliśmy, jako samorząd województwa, bo my byliśmy do tego przygotowani, przygotować biznes plan całego przedsięwzięcia, utworzyć spółkę, bo samorząd województwa byłoby na to stać, i wówczas byśmy powiedzieli „proszę bardzo, jeśli chcecie korzystać z naszych usług to proszę przyjść, ale płacicie komercyjnie”. Nie chcieliśmy tego robić, bo nie rolą samorządu jest prowadzenie biznesu. To są prawa operatorów, my nie chcemy wejść na rynek operatorów. My chcemy wejść w elektroniczne usługi publiczne w administracji publicznej, dlatego też Stowarzyszenie, bo była to formuła, która naszym zdaniem wydawała się na naszym poziomie najbardziej przystępna, akceptowalna i najbardziej zrozumiała, ale musimy się też opierać na wzajemnym zaufaniu i również na tym, że jesteśmy partnerami. Ja postawiłem na partnerstwo, bo nie wyobrażam sobie sytuacji takiej, że jest czyjaś dominacja. Nie chciałbym, żeby dalej była dominacja marszałka, powinien być układ partnerski, równy dla wszystkim aż dochodzimy do konsensusu, głosowania są takie, że nie ma, że ktoś zablokuje, że coś możemy zrobić. Żebyśmy nie przesadzali. W następnej kadencji, żebyśmy te 3 usługi wdrożymy, a w zakresie administracji, turystyki, edukacji do tego jeszcze E-region, który już jest przygotowany. To będzie wielki sukces, żeby w ciągu tak krótkiego okresu to wprowadzić. Najtrudniej będzie z wdrożeniem, żeby nas mieszkańcy korzystali z tych usług, to będzie wielka praca. Żeby to wykorzystali, żeby nie przychodzili do urzędu z papierami np., żeby korzystali z usług elektronicznych. To jest wielki problem, problem mentalny. Nie ma problemu z ludźmi młodymi, ale z badań wynika, że z tymi powyżej 50. Mniej osób korzysta z Internetu, bo nie widzi takiej potrzeby. Nie widzę problemu technicznego, finansowego. Bardziej obawiam się o ten aspekt mentalny. Żeby jak najwięcej osób chciało korzystać z tych usług, które zaproponujemy. Nad tym powinniśmy się zastanowić, żeby jak najwięcej naszych mieszkańców chciało korzystać z tego.”

Wiceprzewodnicząca Rady Miasta – Joanna Agatowska cyt.: „Wydaje mi się, że wszyscy tutaj doskonale rozumiemy intencje, jakie przyświecają naszemu dzisiejszemu spotkaniu i z nimi się zgadzamy. Podzielamy również obawy dot. szczególnie tej mentalności, bo przecież należy pamiętać przy tak dużej, dynamicznie prowadzonej akcji promocyjnej przesyłania choćby PIT-ów przez Internet, jaki ono miało skutek. Nasze społeczeństwo nie jest przygotowane do tego, aby zaufać elektronice. Jednak cały czas jesteśmy nastawieni na to, że pieczątka na dokumencie jest więcej warta, niż kliknięcie ENTER. Mam obawy dotyczące tego projektu, bo musimy się dzisiaj skupić na tym słowie także pisanym i na wyjaśnieniu sobie pewnych wątpliwości. Co do idei zgadzam się całkowicie tak jak celem rozwoju cywilizacyjnego, tego skoku jest rozwój sieci dróg, w wymiarze również pozamaterialnym. Tutaj rozwój sieci teleinformatycznej jest również elementem, który umacnia nas w tym byciu w XXI wieku. Mam również wątpliwości bardzo podobne, co do tych, które przedstawił Wiceprzewodniczący. Szczególnie w kontekście dokumentu, który został przygotowany przez Województwo Zachodniopomorskie, które chciałabym przypomnieć, reprezentuje również nas. My jesteśmy samorządem jednym z wielu województwa zachodniopomorskiego, to nie jest kwestia reprezentowania samego miasta Szczecina czy Koszalina, ale Państwo również dysponujecie budżetem na nas, czyli na wszystkie małe gminy i powiaty województwa zachodniopomorskiego. Również w tym sensie jesteście reprezentatywni dla naszej lokalnej społeczności. W dokumencie „Założenia strategiczne ZST” na stronie 33 mówimy, że: „całość działań będzie realizowana w następujących elementach” i tu chodzi mi o podpunkt B: „realizacja pilotażowych projektów sieci w obrębie dwóch miast: Szczecin i Koszalin”. Dwa projekty kluczowe z projektu RPO chodzi o działanie 3.1. Później oczywiście są dopisane rozszerzone te zapisy, gdzie czytamy, że: „w projekcie wypisanym w punkcie 1.A planuje się następujące działania: budowa sieci światłowodowej tam, gdzie będzie to merytorycznie i ekonomicznie uzasadnione należy wykonać własna infrastrukturę techniczną. W miejscach, gdzie jest to optymalne należy skorzystać z istniejącej już infrastruktury sieci światłowodowych operatorów telekomunikacyjnych. W rdzeniu należy zbudować połączenia do powiatów, czyli w dalszej części rdzenia należy wykonać połączenia do gmin. Liderem projektu jest oczywiście Pan Marszałek Województwa Zachodniopomorskiego. Budowa w relacji „ostatniej mili”, budowa tej sieci ze środków własnych jednostek samorządu terytorialnego oraz operatorów”. W projekcie opisanym w punkcie 1.B planuje się następujące zadania: „rozbudowa istniejących sieci światłowodowych w dwóch największych miastach: Szczecin i Koszalin”. Jestem w stanie myślę, że większość nas jest w stanie w poczuciu takiej solidarności pomiędzy społeczeństwem również gmin biedniejszych, o których Pan Marszałek również mówił, godzić się na to, a wręcz oczekiwać, że w kierunku tych wsi, małych miasteczek poszłaby ta inicjatywa związana z budową tej sieci teleinformacyjnej. Obawiam się w kontekście tego dokumentu, że tak naprawdę nie jest to celem, że celem jest zbudowanie tej sieci czy rozbudowanie, jakby ugruntowanie, usprawnienie tych działań w miastach, w których ta sieć jest już rozbudowana, bo tam tez ludzie z tego łatwiej korzystają, tam jest może więcej osób lepiej wykształconych, może bardziej odważnych do używania Internetu w kontekście e-administracji, e-turystyki czy e-edukacji. Sama nie korzystam powiem szczerze z tych programów i nawet tego nie szukam i myślę, że wiele osób, które tutaj siedzą z tych programów, nawet gdyby były, wątpię, czy byśmy z nich korzystali, bo każdy radzi sobie w inny sposób. Mamy Internet, różnego rodzaju wyszukiwarki... Ogromna praca przed kimś, kto będzie przygotowywał projekt uchwały, żeby zachęcić ludzi do korzystania z tych elementów. To są myślę dziesiątki lat, kiedy my jako społeczeństwo nauczymy się korzystania z tego. Oczywiście zgadzam się z tym, że trzeba zrobić pierwszy krok, musi być zrobiony. Pytanie jest dzisiaj, ale za jaką cenę? Kwestia składki nie budzi wątpliwości, to nie są duże pieniądze. W statucie Państwa jest napisane, że składka bieżąca na 2010 rok została ustalona 355.000 złotych. Co z tej składki będzie opłacane? Czy również wchodzą w tą kwotę diety np. członków Rady Programowej? Czy obsługa administracyjna, bo tutaj jest napisane, że: „koszty bieżące wynikające z obsługi organów Stowarzyszenia, w tym koszty działalności biura Stowarzyszenia będą pokrywane ze składki bieżącej”, czyli jakie to będą? Ilu pracowników tam będzie zatrudnionych? Czy te pieniążki wystarczą? Czy nie będzie tak, że my będziemy musieli później cały czas dokładać środki do tego, żeby to funkcjonowało, ponieważ cele Stowarzyszenia organizacji są opisane bardzo enigmatyczne. Myślę, że można je rozumieć wielorako i tak naprawdę dają bardzo szerokie spektrum prowadzenia różnej działalności, a ja odnoszę wrażenie, że bardziej idzie to w kierunku zbudowania w ogóle jakiejś instytucji, takie odnoszę wrażenie. Oczywiście jeszcze kwestia tej składki celowej. Ciężko jest dzisiaj podejmować decyzję, ponieważ jesteśmy w takiej samej sytuacji jak Pan Marszałek, że kończy nam się kadencja, podejmując zobowiązania kilkusettysięczne nawet rocznie skierowane na konkretne celowe już działań. Nie przekonuje mnie za bardzo informacja, że można się do tych działań nie przyłączyć, bo jeżeli mówimy A to trzeba i powiedzieć B. Nasza gmina tak naprawdę bardzo dobrze sobie radzi i tutaj w tej kwestii informatyzacji, o czym mówił Radny Sujka, wrócę do tego, że gdybyśmy przyjęli założenie, że zależy nam na wyrównywaniu szans i możliwości w całym województwie wśród biedniejszych i ubogich gmin, w niektórych Panie Marszałku nie ma dróg do tej pory, ich samorządy bardzo o to walczą, a my im chcemy fundować Internet szerokopasmowy, gdzie ludzie być może nawet komputera na oczy nie widzieli. To być może należałoby troszeczkę inaczej podejść do samego problemu i pośpiech związany z rozwiązaniem kadencji nie jest dzisiaj wskazany. Może bardziej zasadne byłoby pozostawienie tego ludziom, którzy będą przez 4 lata wpływali na budżet i będą tłumaczyli się również z tego, jaki cel im przyświecał podejmując taką, a nie inną decyzję.”

Marszałek Województwa Zachodniopomorskiego – Władysław Husejko cyt.: „Zdaję sobie sprawę, że każdą decyzję, którą podejmujemy to nie jest łatwa decyzja, to są trudne decyzje. My pracujemy nad tym projektem, od 22 kwietnia 2008 roku jestem marszałkiem województwa i od tego momentu zaczęliśmy prace. Po tylu spotkaniach myślałem, że nie będzie problemu, co do zrozumienia kwestii z moimi koleżankami i kolegami. Okazuje się, że nie, a ostatnio jeden ze starostów, a na wszystkich spotkaniach był, no to myślałem, że mi ręce opadną, to po co, my się przez te 2 lata spotykali? Jest to trudne, bo ten poziom nawet wiedzy jest zróżnicowany. Nie mniej jednak uważam, że odkładanie pewnych decyzji jest to jedna z najgorszych rzeczy, bo jeśli dzisiaj byśmy nie podjęli decyzji o utworzeniu Stowarzyszenia... Ja wziąłem sobie na głowę coś dodatkowego, mogłem powiedzieć „a co mnie interesują inne samorządy? My robimy w województwie. Rządzimy w województwie w skali kraju, a co nas obchodzą samorządy? Niech oni sobie idą własną drogą Oczywiście Świnoujście sobie poradzi, Szczecin, Koszalin, może Stargard, Kołobrzeg, Szczecinek”, a co mamy powiedzieć tym biednym gminom, o których Pani mówiła, że tam dróg nie ma nawet, dlatego musimy solidaryzować się z tymi ludźmi, musimy im dać szansę, bo przecież tam też mieszkają. A kto powiedział, że na takiej wsi nie mieszka przyszły naukowiec, przyszły noblista? Powinniśmy tworzyć szansę, a nie tylko myśleć o sobie. Gdybyśmy myśleli tylko o województwie to w ogóle byśmy się w to nie bawili, ogłosili konkursy tak jak to zrobiono w innych województwach i byśmy się tym nie zajmowali i sami byśmy szli, a  tutaj chcieliśmy iść ze wszystkimi razem. Idziemy tempem najwolniejszego piechura, dlatego to też tak długo trwa. Całkowicie się z Panią zgadzam, że ten problem usług, które zaproponujemy, bo dzisiaj jeszcze nie ma tych usług elektronicznych, dopiero to są te aplikacje, nad którymi pracujemy. Żeby równolegle jak pracujemy nad aplikacjami, równolegle pracować nad promocją. Nad zachęceniem ludzi do korzystania i tak taki przykład: Estonia jest liderem, jeśli chodzi o usługi elektroniczne, tam rząd nie pracuje na wersji papierowej, tam rząd pracuje w wersji elektronicznej. W ostatnich wyborach była ponoć możliwość głosowania elektronicznego, ponoć tylko kilkanaście procent wyborców zdecydowało się na głosowanie elektroniczne, a tzn., że to nie jest proste. Jeśli nie jest proste to, czym szybciej rozpoczniemy prace tym lepiej, dlatego każdy dzień pozostawiania i zastanawiania się „a może jeszcze później to zrobimy?” to, każdy dzień utraconej szansy. Róbmy wszystko to, co jest możliwe szybko, ale nie szybciej, dlatego tak jak kiedyś Einstein powiedział, że „trzeba robić wszystko prosto, ale nie prościej, dlatego wzór E=mc2”. Proszę zobaczyć, że rozmowy trwają 2 lata, żebyśmy rozmawiali na tej samej częstotliwości. To był program, którego koncepcja była przyjęta w ubiegłym roku, kiedy były dwa projekty pilotażowe, zarówno Szczecin jak i Koszalin to są projekty pilotażowe, te dwa miasta podjęły się zrobienia pewnych rozwiązań i podzieleniu się doświadczeniami, dlatego my z tych doświadczeń skorzystamy. Mamy jeszcze połowę środków niewykorzystanych, chciałbym, aby połowę tych środków około 50.000.000 na infrastrukturę 3.1, abyśmy tak rozdysponowali zgodnie z potrzebami i oczekiwaniami samorządów, dlatego chcę to robić w ramach Stowarzyszenia ZST. 60 samorządów podjęło uchwały i my się teraz zastanawiamy, czy w tym tygodniu chcemy się spotkać i jeszcze przeanalizujemy, bo wiemy ile jeszcze w lipcu będzie podejmowało uchwały. Wówczas się zastanowimy czy tworzymy Stowarzyszenie, nie ważne, że nie wszyscy podjęli, a tym, którzy nie podjęli będą mogli przystąpić w przyszłości tylko już od samego początku nie będą mieli wpływu na wybór Zarządu, Rady Programowej czy Komisji Rewizyjnej. Nie będą mieli wpływu na decyzje, które się tworzą teraz, dlatego mimo tych wątpliwości ja serdecznie Państwa zachęcam i proszę, jeżeli tylko te problemy, kwestie, wątpliwości... Nie ma przedsięwzięcia, które nie byłoby obarczone ryzykiem, nie ma przedsięwzięcia, do których nie ma wątpliwości, ale kiedyś trzeba podjąć tą decyzję i robić wszystko, żeby te wątpliwości wyjaśniać i wspólnie możemy znacznie więcej niż w pojedynkę i o to Państwa proszę.”

Krzysztof Kozakowski - Kierownik Biura ds. Społeczeństwa Informacyjnego Wydziału Polityki Regionalnej Urzędu Marszałkowskiego cyt.: „Jeśli chodzi o koszty administracyjne to zespół, który został powołany w ubiegłym roku w Choszcznie na Konwencie Wójtów, Burmistrzów i Prezydentów, on składał się z przedstawicieli wszystkich rodzajów samorządu. Ten Zarząd obradował na 6 posiedzeniach i w wyniku dyskusji i prac tego zespołu przygotowano taki wstępny terminarz wydatków przy założeniu, że harmonogram Stowarzyszenia będzie rozpoczynał się Walnym Zgromadzeniem członków we wrześniu tego roku. W związku z tym założyliśmy, że około 300.000 potrzebne jest na to, żeby takie Stowarzyszenie mogło pozyskać lokal, mogło zatrudnić 3 osoby na etatach, oczywiście nie bierzemy tutaj pod uwagę, że ciała doradcze, które zespół programowy będzie nagradzany, absolutnie nie. To będzie praca społeczna. My zakładamy, że Walne Zgromadzenie podejmie decyzję, żeby również takie środki były do wykorzystania. Nie zakładamy żadnych przewymiarowanych kosztów nawet, jeśli ten proces będzie przesunięty, oczywiście wielkość tej składki będzie zmniejszona. Chciałbym odnieść się bezpośrednio do Pani wątpliwości wynikających z sugestii przesunięcia tej decyzji. Jestem pracownikiem samorządowym od kilkunastu lat, obserwuję już kolejny okres programowania i musze powiedzieć, że takie decyzje, które są przesuwane, one skutkują tym, co się dzieje w mieście Świnoujście. Mianowicie, w poprzednim okresie programowania w okresie „SPOR-owskie” dla urzędów gmin, dla komputeryzacji urzędów gmin, na budowę infrastruktury systemowej i co się okazuje, e Państwo teraz, jako miasto Świnoujście występujecie do Urzędu Marszałkowskiego o dofinansowanie połączenia dwóch budynków administracji publicznej. Dlatego, że ktoś odsunął decyzję w czasie. W tamtym okresie programowania radni nie zdołali podjąć decyzji o wejściu w programy „SPOR-owskie”, w związku z tym teraz nie macie środków na to, żeby powiązać światłowodem dwa budynki urzędu. Takie są skutki odkładania decyzji.

Prezydent Miasta – Janusz Żmurkiewicz  cyt.: „Chciałbym Pana pocieszyć, uspokoić, bo środkami na połączenie tych budynków dysponujemy tylko jeśli jest możliwość, bo są środki na ten cel przeznaczone, którymi Pan może tutaj zagaduje to występujemy, a to, że mamy nie załatwiony wniosek to nie dlatego, że nie mamy pieniędzy, bo mamy, ale najpierw korzystamy z tego, co można dostać z zewnątrz i stąd wnioskujemy.”

Wiceprzewodnicząca Rady Miasta - Joanna Agatowska cyt.: „Myśmy się nie zrozumieli. My możemy dzisiaj w sposób w pełni świadomy podejmować decyzje, co do 10.000 złotych, ewentualnie do 22.000, bo to jeszcze obejmuje budżet, który my będziemy przegłosowywali i mówimy jako Rada, że znamy wielkość składki bieżącej, natomiast ani Pan, ani Pan Marszałek nie jesteście nam dzisiaj w stanie powiedzieć jaką wysokość będzie miała składka celowa i to tylko budzi moją wątpliwość, że możemy podjąć nadmierne zobowiązania, które w przyszłości mogą skutkować tym, że np. następny Prezydent, następna Rada Miasta będzie musiała nagle szukać 1.000.000 złotych w swoim budżecie. Myślę, że to uzasadniona wątpliwość, bo Radni mają chyba podobne odczucia.”

Marszałek Województwa Zachodniopomorskiego – Władysław Husejko cyt.: „Określiłem to, co będzie w najbliższych latach, czyli jeśli rozpoczęliśmy prace nad 3 aplikacjami dotyczących usług elektronicznych w kwestii administracji, turystyki, edukacji to w najbliższych latach zakończmy prace tj. w 2012 roku byłyby zakończone prace to dopiero w 2012 roku możemy wdrażać, mówić o składce celowej, a składce celowej tzn. tej krajowej. Jeżeli wymienię, że jest to 40 kilka milionów złotych wartość całkowita no to ten oraz ¼, jako 75% będą fundusze unijne, a 25% wkład własny i te 25% i mówię to o tych dwóch aplikacjach edukacji i turystyki, jeżeli zakończymy prace, jako Urząd Marszałkowski to będziemy chcieli zaproponować, jako aport do Stowarzyszenia z takim założeniem, natomiast zakładam, że 2 miasta, które pracują nad e-edukacją tj. porozumienie dwóch Prezydentów, Szczecin i Koszalin, że również w podobny sposób zaproponują, bo jeżeli zaproponują np. wyższe koszty tego to nas nie interesuje, bo to Stowarzyszenie będzie decydowało. Przybliżyłem jakąś kwotę, o jakiej mówimy w najbliższych latach, gdyby pojawiła się sytuacja taka, że jest potrzeba opracowania inne przedsięwzięcie to wówczas siadamy, analizujemy i Pan Prezydent przedstawia na Sesji Rady czy miasto Świnoujście wchodzi w to przedsięwzięcie czy nie. Każdy analizuje czy jesteśmy w stanie to zrealizować. My nie powołujemy Stowarzyszenia dla jednego przedsięwzięcia, ale na kompleks przedsięwzięć różnych związanych z rozwojem społeczeństwa informacyjnego.”

Radny – Andrzej Mrozek cyt.: „W prawdzie nie znamy wysokości składki, ale znamy algorytm, który Państwo opracowaliście i czy to jest tak, że jeśli Szczecin liczy 400.000 w zaokrągleniu, a Świnoujście 40.000, czyli dziesięciokrotność liczebności mieszkańców, to również Szczecin będzie miał dziesięciokrotnie wyższą składkę niż Świnoujście? Czy jest ona inna? Jednocześnie pokazał Pan Kozakowski mapkę powiatów, które zdecydowały się na wejście, a które nie. Jest tam jedna ciekawa sytuacja. Nie znamy tych głównych składek, ale jakie one będą algorytmicznie, nie ich wartość sumy tylko czy 5 razy więcej niż Szczecin, 7, 11...”
Krzysztof Kozakowski - Kierownik Biura ds. Społeczeństwa Informacyjnego Wydziału Polityki Regionalnej Urzędu Marszałkowskiego cyt.: „Jeśli chodzi o algorytmiczną wartość składki budżetu w porównaniu z miastem Szczecin to Państwo wkładacie w roku 2010 kwotę 9.698 złotych, natomiast miasto Szczecin w tym samym okresie wkłada kwotę 93.552,43”.

Radny – Andrzej Mrozek cyt.: „Nie rozumie mnie Pan, to nie są pieniądze, o które będzie chodziło, wpisowe po prostu. To są wpisowe manipulacyjne, a nie składka, która będzie obciążała wszystkie samorządy, gdy już będziemy konkretne posunięcia opłacać. Czy będą te celowe projekty zawsze w tej skali 10-ciokrotnie większe?”

Krzysztof Kozakowski - Kierownik Biura ds. Społeczeństwa Informacyjnego Wydziału Polityki Regionalnej Urzędu Marszałkowskiego cyt.: „Jeżeli będziecie Państwo członkami tego samorządu i jeżeli wspólnie z innymi wypracujecie taki, a nie inny algorytm, który jest w tej chwili przedstawiany to można go odnieść również do wysokości składki inwestycyjnej.”

Radny – Andrzej Mrozek cyt.: „Odniesienie do mapki, którą Pan wcześniej pokazał. Są 3 gminy, które nie wyraziły jeszcze zgody, a Świnoujście wyraziło, czy ktoś za nas podjął już taką decyzję?”

Krzysztof Kozakowski - Kierownik Biura ds. Społeczeństwa Informacyjnego Wydziału Polityki Regionalnej Urzędu Marszałkowskiego cyt.: „Nie, ta mapka jest mapką, która jest mapką robocza, operacyjna, wynikającą z procesu, który odbywał się na przełomie 2009/2010, dlatego, że wtedy podpytywaliśmy jednostki samorządu terytorialnego na terenie województwa czy są zainteresowane solidarną współpracą w tej kwestii. W związku z tym otrzymaliśmy odpowiedź Pana Prezydenta, warunkowa, która mówi wyraźnie, że „chcemy, jako Miasto Świnoujście zapoznać się ze szczegółami, algorytmami, mechanizmami, planami”.

Radny – Andrzej Mrozek cyt.: „Ile w takim razie z tych chyba 26 powiatów Województwa już zdecydowało się na wejście?” 

Krzysztof Kozakowski - Kierownik Biura ds. Społeczeństwa Informacyjnego Wydziału Polityki Regionalnej Urzędu Marszałkowskiego cyt.: „Tak jak powiedział wcześniej Pan Marszałek, na dzień dzisiejszy przystąpiło w okresie 2 tygodni, od momentu uchwalenia przez Sejmik decyzji o wejściu do Stowarzyszenia Województwa Zachodniopomorskiego 60 jednostek.”

Radny – Stanisław Możejko cyt.: „Wydaje mi się, że podejmując dzisiaj decyzję o przystąpieniu do Stowarzyszenia nie możemy zaprogramować iluś lat na przód. Jeżeli wiemy, że składka jest w tym roku około 10, a w następnym około 20 tysięcy złotych to są pieniądze śmieszne i nie ma o czym mówić. Natomiast, jeśli okazałoby się, że w oku 2012 składka jest milion złotych i dla nas jest to za dużo to przecież zawsze można wystąpić ze Stowarzyszenia, nie ma tak, że to jest coś przymusem. Skoro przez 2 najbliższe lata, ani ta kadencja się o te 10.000 nie obrazi, ani następna o 20.000 to powinniśmy to przegłosować i mieć to z głowy, bo mi się wydaje, że za bardzo rozdrabniamy włos na czworo. Ja się dziwię niektórym radnym, że kiedy się uchwala ogromne kwoty na powiedzmy zadania wątpliwe i się nie pyta, co w ich skład będzie wchodzić nie będę wymieniać, bo skład Państwo dobrze znacie, i dopiero dzisiaj się dowiadujemy, co będzie za ten milion i dyskusji nie było wtedy żadnej, a tu na temat tych przecinków dyskusja jest bardzo namiętna, wobec tego wydaje mi się, że te powody nie są wątpliwe. Proponuję, żebyśmy przeszli do głosowania.” 

Radna Sejmiku Województwa Zachodniopomorskiego - Elżbieta Piela-Mielczarek cyt.: „Sejmik Województwa Zachodniopomorskiego przegłosował projekt, który dzisiaj omawiamy zdecydowaną większością głosów uznając, że jest to projekt warty poparcia i wszystkie kluby sejmikowe takie stanowisko przedstawiły. Stowarzyszenie będzie zawiązane, bo taka jest wola Pana Marszałka i części gmin i powiatów i możemy się spotkać z sytuacja, że będzie ono zawiązane bez Miasta Świnoujścia, jeżeli Państwo przegłosujecie na nie. Oczywiście, świat się nie zawaliło i Świnoujście dalej będzie kwitło, ale decyzje w tym Stowarzyszeniu będą podejmowali inni, ale nie Państwo czy delegaci naszego miasta. Wydaje mi się również rozsądne zwrócenie uwagi na to, że Stowarzyszenie to nie jest sakrament małżeński i można z niego w dowolnym czasie wyjść. Dyskusja, co będzie za 3 lata, czyli to ryzyko gospodarcze, bo dzisiaj podejmujemy część tego ryzyka, natomiast Rada następna będzie podejmowała to właściwe ryzyko i dzisiaj po prostu jesteśmy w stanie odpowiedzieć za tę część ryzyka, która mieści się w tej kadencji. Przyszła kadencja może wszystko zmienić, bo wola Wysokiej Rady jest tutaj najważniejsza.”

Radny Paweł Sujka wniósł o 10 minut przerwy. 

Radny – Waldemar Buczyński cyt.: „Nie rozumiem trochę tej nerwowej atmosfery, która wprowadził Pan Możejko, bo myśmy jeszcze nie powiedzieli czy jesteśmy za czy nie, ale chcemy wiedzieć, o co tutaj chodzi, bo jak sam Pan Marszałek był uprzejmy, jeden ze starostów, z którym Pan 2 lata rozmawia, nie rozumie tematu to cóż my mamy zrozumieć w ciągu jednego, dzisiejszego dnia. Po prostu dopytujemy to, czego nie wiemy, żebyśmy przedyskutowali i spokojnie. Bez emocji.”

Przewodniczący Rady Miasta - Zbigniew Pomieczyński zarządził na wniosek Radnego Pawła Sujki 10 minut przerwy w obradach, do godziny 1300.
Po przerwie wznowił obrady.

Radny – Paweł Sujka cyt.: „Wszystkie pytania, które praktycznie chcieliśmy zadać, żeśmy Panu Marszałkowi zadali. Otrzymaliśmy w części precyzyjne odpowiedzi, a w części ze zrozumianych dokumentów nie były to informacje do końca precyzyjne. Jednak mając na uwadze to, że nie chcielibyśmy w jakiś sposób hamować tego projektu, pomimo, że nasze miasto ma dostęp do tego szerokopasmowego Internetu, ale widząc również korzyści dla całego regionu, zasadne będzie poparcie tego projektu po to, żebyśmy nie odstawali, a pomogli Panu Marszałkowi w przeforsowaniu tego w innych gminach i powiatach.”

Radna – Irena Kurszewska cyt.: „Chcę podziękować za przybliżenie tematu Panu Marszałkowi oraz za przybliżenie opinii Sejmiku w tej sprawie Pani Elżbiecie Pieli-Mielczarek, bardzo się cieszę, że koledzy zmienili zdanie, ponieważ po Komisji Gospodarki i Budżetu, na której rozmawialiśmy bez udziału strony, która ten pomysł inicjuje, była to dyskusja połowiczna. Bardzo się cieszę, że Marszałek przyjechał, zaprezentował temat i Rada teraz od początku dzisiejszej Sesji, po tych wyjaśnieniach była przekonana, że nie możemy zachować się w ten sposób, że zahamować coś, co może nawet jeszcze nie do końca rozumiemy, ale co jest wymogiem dzisiejszych czasu. Dziękuję wszystkim, którzy dzisiaj poprą ten projekt.”

Radny – Paweł Sujka cyt.: „Nie chciałbym, żeby Pan Marszałek odniósł wrażenie, że Radni od początku byli źle ustosunkowani, po prostu wtedy, kiedy ta propozycja spłynęła na Komisję Gospodarki, którą prowadził Przewodniczący Pan Waldemar Buczyński, mieliśmy zbyt mało danych. Był wniosek Przewodniczącego Grupy Morskiej o to, żeby tego typu wyjaśnienia mógł nam Pan Marszałek złożyć. Cieszę się, że mogliśmy się dzisiaj spotkać. Każdy Radny ma wolę i wyrazi ją przecież w głosowaniu.”

Przewodniczący Rady Miasta Świnoujście – Zbigniew Pomieczyński cyt.: „Mam w paragrafie, że powinniśmy wyznaczyć już kogoś przed głosowaniem tej uchwały, dlatego, że powinniśmy wpisać albo przegłosujemy. Proponuję, żebyśmy przegłosowali tą kandydaturę, która padła w prawdzie z ust Marszałka, nie od nas Radnych, ale myślę, że kandydatura dobra w związku z tym, jeżeli Państwo poprzecie to po prostu wpiszemy i przegłosujemy cała uchwałę. Czy Pan Prezydent wyraża zgodę? Pan Prezydent się wyraził.’

Radna – Irena Kurszewska cyt.: „Oczywistym jest, Panie Przewodniczący i nawet nie musieliśmy tu tego uzgadniać z Panem Marszałkiem, że uchwała, żeby być przegłosowana musi być kompletna. Bez wpisania osoby, która będzie nas reprezentowała w tym Stowarzyszeniu nie byłoby to możliwe. Najlepiej, gdyby Miasto reprezentował Prezydent Miasta, ale że kończymy kadencję proponuję, żebyśmy wpisali „funkcją Prezydent Miasta”, bo gdyby coś się zmieniło na tym stanowisku, żebyśmy znów nie musieli uchwały poprawiać.”

Kolejno Przewodniczący Rady Miasta – Zbigniew Pomieczyński zarządził głosowanie nad podjęciem uchwały w sprawie przystąpienia Gminy - Miasto Świnoujście do Stowarzyszenia pod nazwą „Zachodniopomorska Sieć Teleinformatyczna” i poprosił o wpisanie w paragrafie 4 uchwały po słowie „wyznacza się” zwrotu „Prezydenta Miasta Świnoujście”: 

za głosowało 13 Radnych, 1 Radny głosował przeciw, 3 Radnych wstrzymało się od głosu.
Uchwała została podjęta.
UCHWAŁA Nr LXXII/580/2010 Rady Miasta Świnoujście z dnia 2 lipca 2010 roku w sprawie przystąpienia Gminy - Miasto Świnoujście do Stowarzyszenia pod nazwą „Zachodniopomorska Sieć Teleinformatyczna” stanowi załącznik nr 4 do protokołu. 
Projekt uchwały w wyżej wymienionej sprawie stanowi załącznik nr 5 do protokołu. 
Marszałek Województwa Zachodniopomorskiego – Władysław Husejko cyt.: „Chciałbym podziękować za zrozumienie sytuacji, rozumiem, że jest wiele wątpliwości, ale najważniejsze jest to, że razem będziemy te wątpliwości dociekać, rozstrzygać i najważniejsze, abyśmy nie stali się województwem, gdzie rozwój społeczeństwa informacyjnego jest wstrzymywany, za to zrozumienie chcę Państwu podziękować.”

Ad. Pkt 4 – Podjęcie uchwały w sprawie powierzenia reprezentowania Gminy Miasto Świnoujście w Zgromadzeniu Celowego Związku Gmin R-XXI z siedzibą w Nowogardzie Zastępcy Prezydenta Miasta Świnoujście.

Prezydent Miasta – Janusz Żmurkiewicz cyt.: „To jest tylko uchwała, która potwierdzi fakt, że w R-XXI przedstawicielem miasta, gminy Świnoujście będzie Pan Andrzej Szczodry. Taka była moja decyzja podjęta już wcześniej, ostatnie kontrole wykazały, że powinna to też zaakceptować Rada, więc proszę o zaakceptowanie kandydatury Zastępcy Prezydenta Pana Andrzeja Szczodrego na reprezentowania Gminy Miasto Świnoujście w Zgromadzeniu Celowego Związku Gmin R-XXI.”

Radna – Irena Kurszewska cyt.: „Rozumiem, że po podjęciu tej chwały będzie nas w R-XXI reprezentował Pan Ryszard Teterycz, który jest przedstawicielem Rady Miasta, a w zastępstwie Pana Prezydenta Miasta będzie Pan Zastępca Prezydenta? Dobrze to rozumiem?”

Prezydent Miasta Świnoujście – Janusz Żmurkiewicz cyt.: „Nie, źle Pani to rozumie Pani Radna. Pan Szczodry będzie reprezentował siebie po raz kolejny, nominowany tym razem czy zaakceptowany przez Radę.”

Wiceprzewodniczący Rady Miasta – Ryszard Teterycz cyt.: „Rzeczywiście w dniu wczorajszym w trybie dosyć takim przyspieszonym były obrady w Nowogardzie i tak jak Prezydent powiedział (...) Nie na temat samej uchwały tylko w zasadzie taka informacyjna sprawa, dlaczego dzisiaj ten punkt dotyczący podjęcia uchwały w sprawie uchwał zmian w statucie. Brakowało kworum, natomiast spotykamy się 7 lipca, jako nadzwyczajne posiedzenie o godzinie 10:00, ale istotą jest to, że później musza być podjęte uchwały Rad poszczególnych samorządów, żeby to, co będzie w statucie miało prawne uzasadnienie i moc, stąd, jeśli 7 lipca my się tam spotykamy to jest pytanie: kiedy można by Sesję Nadzwyczajną zwołać? Wiem, że zaczynają się urlopy i mam taka propozycję, by do Biura Rady zgłosić, kto. Szybko, bo gonią nas terminy, bo gdyby u nas była 8 lipca Nadzwyczajna Sesja to czy będziemy mieli kworum? Proszę złożyć swój sygnał, że „ósmego będę do dyspozycji”.”
Radny – Stanisław Możejko cyt.: „Prezydent wspomniał o protokole z Najwyższej Izby Kontroli. Gdzie można się z tym protokołem zapoznać? Rozumiem, że Prezydent ma ten protokół i może go udostępnić, to nie jest jakieś tajne i wszyscy członkowie i poszczególni Radni mogą, a nawet maja obowiązek się z nim zapoznać.”

Prezydent Miasta – Janusz Żmurkiewicz cyt.: „Nie mam tego protokołu, znam tylko wniosek, który został zapisany, że po prostu decyzje Burmistrzów, Prezydentów desygnujących swoich przedstawicieli do R-XXI muszą być potwierdzone uchwałami Rady.”

Radny – Stanisław Możejko cyt.: „To proszę przedstawicieli, że jak będę 7-mego to z tego spotkania przywiozą, żeby ewentualnie wiedzieli, co sądzą o działaniach Związku Najwyższa Izba Kontroli, ta wiedza Radnym się na pewno przyda.”

Wiceprzewodniczący Rady Miasta – Ryszard Teterycz cyt.: „Była to kontrola nie NIK, a Narodowy Fundusz Ochrony Środowiska wykonuje rutynową kontrolę każdego projektu, który jest do nich składany. Kontrola polega na tym, że przyjeżdżają zanim podejmą decyzję o podpisaniu umowy, przeznaczeniu środków, sprawdzają czy partner jest wiarygodny, czy rzeczywiście postępuje zgodnie ze statutem, czy pieniądze są zużywane. Stąd tez kontrole rutynowe są przy każdym projekcie i taka odbyła się. Jednym z zaleceń, zarzutów można to tak określić, było wskazanie, że jeżeli są inni przedstawiciele niż Prezydenci, jak było to w tym wypadku, nie znajdują się przedstawiciele Rady Miasta, to ci przedstawiciele powinni mieć akceptację Rady Miasta, jako taki wymóg dodatkowy. Wynika ze statutu Związku. Protokołu z tej kontroli nie ma, bo ona się de facto jeszcze nie zakończyła, jest to tylko zgłoszony wniosek i żeby potem uniknąć nieprawnego zarzutu dajmy na to decyzji, już Przewodniczący Zarządu poprosił, by takie uchwały spłynęły, by usunąć natychmiast to zastrzeżenie, a protokół będzie w najbliższym czasie i postaram się protokół przedłożyć.”

Kolejno Przewodniczący Rady Miasta – Zbigniew Pomieczyński zarządził głosowanie nad podjęciem uchwały w sprawie powierzenia reprezentowania Gminy Miasto Świnoujście w Zgromadzeniu Celowego Związku Gmin R-XXI z siedzibą w Nowogardzie Zastępcy Prezydenta Miasta Świnoujście:

Za przyjęciem uchwały głosowało 13 Radnych, przeciwko głosował 1 Radny, 2 wstrzymało się od głosu. 

Uchwała została podjęta. 

UCHWAŁA Nr LXXII/581/2010 Rady Miasta Świnoujście z dnia 2 lipca 2010 roku w sprawie powierzenia reprezentowania Gminy Miasto Świnoujście w Zgromadzeniu Celowego Związku Gmin R-XXI z siedzibą w Nowogardzie Zastępcy Prezydenta Miasta Świnoujście stanowi załącznik nr 6 do protokołu. 

Projekt uchwały w wyżej wymienionej sprawie stanowi załącznik nr 7 do protokołu. 
W związku z wyczerpaniem porządku Przewodniczący Rady Miasta – Zbigniew Pomieczyński zamknął obrady LXXII Nadzwyczajnej Sesji Rady Miasta Świnoujście w dniu 2 lipca 2010 roku o godz. 1320. 
Nagranie przebiegu Sesji w formie mp3 stanowi załącznik nr 8 do protokołu. 

Przewodniczący Rady Miasta 

    Zbigniew Pomieczyński 

Protokołowała:

Lizabetta Zasadzińska 

PAGE  
19

